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Ha 21 Posiedzeniu S e j m u  Rzeczypo­
s p o l i te j  Krakowskiey d, 10 Stycznia 1&27 r .

Reprezentant Kryspin Hr. Żeliński u- 
•rażaićłc jakkolwiek Odpowiedź S en u lti na 
wniosek Reprezentanta Lipczyńsfeiego wzglę* 
dem zmian w Konstytucji uczyniony bydź 
Zsspakaięc<t, z względu jednak na w iele po­
d szed ł ng , która potwierdza, że Komitet U- 
ieźony przez siehie prefekt zmian w Kenasty- 
tacyi m iał przesłać Nayiasnieyszyra Kray 
ten protegnięcym D w orom , ponawiał swe 
żędanie poprzednio n* piśm ie podane,, o we­
zwanie Senatu <fo oznay mienia IW W, Rezy­
dentom , aby Ci następnie', swym Dworom  
przedstawić raczy'i, że Reprezentacya Na­
rodowa żadnych zmian r Ćonsfy tucyi n ieżj-  
Jała ani żpdać. zamyśla.

D ele g o w a n y  z A kadem ii  F ^w e ł  Czay- 
Łewski spostrzegaijłc w głosi-' R ep rezen tan ta  
H r-  Źelińskiego rakoby jfpźaość do ogran i­
c z en ia  W y s o k ie j  W o l i  T rz e c h  Nay j a ś n ie j ­
szych F ro ieguijtcycb  D w o ró w ,  k tó rzy  n ie -  
t j i k a  poddanycŁ  B erłu  Ich  podległych ,  a l e  
* Nas iako poddanych  z  wdzięczności uszczę- 
Sliwiói p r a g n ę , wnosił  ażeby rzecz ta  d o  po- 
ł i ty t i  lależjfe# w  Izb ia  O bsad  m ie j s c a  aie~

*■- - , % 
ipiała, ffe że  M W , Rezydenci iako stróża 
Konsty tucyi zdziałaj* Izby najlepsze przeło­
żenia swym Nayiainieysiym Dworom uczy- 
nić zdolaig.

Reprezentant Kryspin Hr> Zeliński w  
odpowiedzi oświadczył, że wniosek iego nie- 
zmierza do wdawania się w przedmioty polity­
ki y obeymuie tyłku zędanie, aby Nayiaśuiey* 
si Protektorowie o życzeniach ludu Krakow­
skiego względem zachowania Konstytucji za*, 
wiadonnonem. bydź mogli.

Marszałek oznajm ił, że wniosek Repre- 
Łontanta Hr- Źelińskiego miejsca, m ieć nie- 
może , z powodu że Komitet do preiektewa- 
nia zmian w Konstytucji z woli Nayiaśniey* 
szych Monarchów był wyznaczonym,. * Se­
nat zadowolniaięcft w tym względzie Izbić 
udzielił odpowiedź.

Reprezentant Kryspin Hr. Żeliński o* 
Iwia-dezy ł ,  że w fym przedmiocie podał na pi­
śmie sw&y wniosek do Izby ., i ten. Senatowi
przesłanym został, w dniu zaś dzisiejszym  
toż samo ponawia,.

Marszałek uważał możność przesłania 
jeszcze iegp wniosku Senatowi skoro na pi­
śmie takowy złoży ,  lub też powzięcia z Se- 
kretoryam odpowiedzi Senatu dla obiaeaie* 
ma cię.



Poczem M arszałek  na  p rzedstaw ien ie  
S e k re ta rz a  Seymowego zapy ta ł  się I z b y ,  czy 
iesł iey wolę. aby prośba XX. Augustyanów 
p rze z  D elegowanego 7. A kadem ii CzaykoW- 
skiego na  Posiedzeniu wczorayszem wniesio- 
B a > względem udzie len ia  im  wsparcia przy- 
saaymniey w k i lku  tysiącach z E x trao rdyna-  
x y o » , do Senatu przesłany była.

Izba Prawodawcza prośbę powyźszji Se­
n a to w i  przes łać  uchw ali ła .

W dalszym  cipgu dz ia łań  Sekretarz Sey- 
m u  odczyta ł nadeszło  z s trony S enatu  Rzp- 
dzgcęgo Reskrypta.

1. Reskrypt S enatu  nadsyłaigcy zmody- 
f .ko  wany Proiekt do P raw a  um arzaipcego in- 
e s ib i l ia  dochodów Skarbowych z roku  1825/6 
W S u m m ie  Z łp .  4,794 gr. 17, k tó ren  Kom- 
rnigsyi Skarbowej’ do opinii p rzes łanym  zo­
s ta ł ,  ■

2. Reskrypt Senatu  przesyłaigcy zm ody­
f ikow any  pro iek t  dg P raw a przedłuźaipcego 
te rm in  p rek luzy iny  dla Ins ty tu tów  P P .  Fre- 
^eij tek  Klasztoru Sgo Jana i XX. Bernardy- 
jflów na S tradom iu  do produkowania Praw 
rzeczotyych w Kommissyi bypoteczney do 
d n ia  ostaniego L u tego  r. b.

Prezyduigey w Kommissyi Praw odaw - 
czey P a w e ł  Gzaykpwski za poprzednieru  od­
czy tan iem  pro jek tu  przez Sekretarza Seyrnu, 
p rzeds taw ił  Izb ie  opiniig t e j ż e  Kommissyi za 
p rzy ięc iem  dopiero odczytanego pro iek tu ,

Izba P raw odaw cza zgodnie z opjniip 
K ommissyi Prawodaw czej '  proiekt wspomnio- 
W .  W Prawo zam ien iw szy ,  Senatowi do o- 
g ło szen ia  p rzesłać  postanowiła ,

3. Reskrypt S ena tu  zezwalaijięy na  u- 
4? ie lpn ie  wspajcia XX. B ernardynom  w S u m -  
jjaie 2000. Z łp ,  z funduszu E x traordynaryow , 
f ia  budżecie na rok 1827j8  um ieszczonego , 
p $  rft pa racy# i,ch Kościoła na S tradom iu  , któ- 
*erj Kommissyi Sey m o wo-Skarbowe» do opir 
•^U p rz e s ła n y m  ,został

4. R eskrypt Senatu  przy  z n iący P. Ga- 
w ełkiew iczowi Pisarzowi Sgdu Pnkoiu  O k rę ­
gu C hrzanow skiego S u m m ę Złp . 1400 iako 
należność za w y n a jm o w a n ie  lokalu dla Sg- 
du P o k o iu ,  przez nieyo opłacanego.

5. R eskryp t Sen*tu o Ipowiadniący na  
wniosek D elegowanego Sędziego Pokoiu Li- 
b row śkiego , w .przedm iocie przy niesienia ulgi 
W łaśc ic ie lom  D om ów  bezpiętrpwych w m ie­
ście podatek Osobisto-Klassyczno-Przemysło- 
wy , zarówno z inherni w łaścicielami opłacać 
w in n y m ,  iż Senat jedyny u p ą t rn ie  ś rodek ,  
w pom nożeniu  ilości Klass do Subrepartycyi 
w ed ług  Art. 7. Ustawy Sęym ow ey z dnia 7. 
S tycznia 1$20 r .  V  k tórym  to celu stósowny 
Izbie przesyła p ro iek t ,  k tó ren  K om m issyi 
Skarbowe}’ do "opinii odes łanym  został.

6. Odpowiedź Senatu  na prośbę, X. Fla- , 
ryana  Kudrewicza o wyznaczenie M u  iako 
Professorowi w ysłużonem u pensju Em,eryt,al- 
n e v , zawieszaifica udzielenie takowey , aż do , 
w yiaś rnenia ,  czyli fundusz 3U,000 Złp . ną 
E m e ry tu ry  A kadem ickie  zupe łp ię  m ę?osta ł 
wyczerpanym .

7. Odpowiedź Senatu  na źpdanie Kom 
gregacyi Kupieckiey o zaprowadzenie opłat 
od wyszynku w ina  w O kręgu  Miasta Krako­
w a ,  zawieszaigca rozpoznanie  tego przedm io­
tu  aż do usunięcia zawad towarzyszących t e ­
m u ż  , iakiem i s§ : P rawa .właścicieli D óbr 
Z iem skich  i t rudność  zaprowadzania kontrollj  
wprowadzonego w in a ,  przy niemożności u- 
trzy  m a n ia  Komor C e lnych  pogranicznych,

iS. Reskrypt Senatu  odpowiadaięcy na 
głos Delegow anego  Sędziego Pokoiu  L ibro ,  
w skiego, co dc sposobu zaradzenia brakowi 
funduszu  eto jtaspokoignia potrzęb n a  rolę 
1827/8 ,  na k tórych  pokrycie Senat podwyż­
szenie podatku  Osobisto-Klassyczno-Przemj'- 
słowego o S u m m ę  Złp . 24,000 zapro jek tow ał,  
iż ja k k o lw ie k ^ wpływ poboru  czopowego jest



tostera? zwiększonym, podwyżka- iednak ta ża 
.liieiaylnjr stośunek do . jwwachowanie- 'przy- 
sz, Vćh dochodów, na których fnaijl się ópig- 
rac W yd rtki , 'brauę bydź niemoźe.

ReskrCpta' te iako do wiadomości służę- 
t e  w Aktach zachowane' zostały.

rtcfardśiiacy vV Komtniśsyi Skarbówey 
Wprowadził po t  Decyzję Izby -Budżet 'Roz­
chodów na -rok t8?7 j8  Z oświadczeniem co 
do zawieszone}' ba Posiedzeniu wczorajsZem 
dfelibetacył nad przychodem z Minerwaliow,
źe Względem tych Kommissya pbźniey uwa­
gi Swe przedstawi.-

W  cijśgu foztrzęsama każdej pozycyi 
rozchodow n naprzód ty tu łu  Igo oddziału 
Igo >'J>ey!n-;i;icego pensye Senatu Rz.tdza.cego 

• % W ydziałam i, przedeWszystkiena zaś c© dis 
p e n s j i  Senatu,, gdy w pozycyi 2giey pensya 
dla 12 Senatorów przez Senat w kwocie 
Żłp^ 72,000 projektowana, przeż Kotijinissyp 
Skarbowę: do kwoty 67,800 Złp. zmnieyszo- 
n g -zoś ta ła ,  z powodu -źe stosownie do Art: 
18 zaśad Statutu Akademickiego ogłoszonych 
dwie pensye płatne z Skarbu Publicznego 
pobierać zabranieipcych, oszczędza się Sena­
tora dożywotniego Sołtykowicza pensja  erne- 
t j t a l ń a ' '/Jp< 1200 z  pensji Senatora Bodu- 
szyAskiego na zasadzie Reskryptu K.ormnissyi 
O rganizacyjnej z dnia 7 Stycznia 1817 aft; 
2 połowę nmieyszp peńsyi Żłp. 6000.

Delegowany Z Akademii Paw e ł C za j­

kowski' przeciwry m pędęc umieszczeniu! tey 

pozycyi na Budżecie ośw iadczył,- źe pensy^ 

t*.-' Boduszyńskiegó Professpia na tetaz Sena­

tora , iako wy.konywaipcego^obowięzki Kate­

dry prżez Zastępcę, odwoływany i zmniey- 

śzntią bydź nierńoźe, a pozostałość od opła­

cenia Zastępcy do Skarbu oszczędności ta A -  

kademii i zarżpdu’ Kuratota, na wydatki któ­

re z, rózgatęźiunjch naitk sę tjsijicznenjj, aa- 

l e ź p ; tez same powody wsk .zywał M ówca  i 

id  emerytury Pr SołtykowiCza-

Marśzałfek z u w ag i;  że na  1 Budżecie 
pensya dla 12-S enato rów  wkwocie złp, 72 ,000  
iest oznaczona, do zm n ie jszen ia  zaś z s trony  
S ena tu  żadna n ienadesz łą  ińicya+y\ya, oświad­
cz y ł :  źe pozycya ta  zm ieniony  pynz n iem oże .

Assesor Seyrtiu Soćzvński przez nades ła ­
n i e  z strony S enatu  proiefct.ii! .do Budżetu tw ie r­
dził,; źe takowy iest tern sam em  inieyatyw§.

Delegow any  Z A kadem ii Karol H u b e  
n iem ożność  zm iany  tey pozycyi g ru n to w a ł  
na  B udżecie  Kohfmissyi Org.>nizacyiuey, k tó ­
ry będyc p raw em  trw a iy c e m , n iem aczey  iak  
ty lko  za in ieyatyw§ Senatu  zm n ieyszonym  
bydź może.

M arszałek  zw racał uw ag© . Kommissyi 
S karbow e j  na Iszy Budżet ,  od k to rego  gdy 
in ic ja ty w y  do  zm nieyszenia  n i e m a o d s t ę  
pow ae n iem ożna .

Aśsesor S eym u  Soczyński z powodu,, ź e  
M arsza łek  Geymu przy p ie rw szym  obstaie 
Budżecie . dom agał się kreskowania.,  czy zna 
bydź projekt Senatu  , czyli też opinia. R om - 
missyi u t r z y m a n y ,  a jo. z m ocy  p raw a  Izb ie  
w ty m  względzie służącego.

D elegow any z A kadem ii  C z a jk o w sk i  n ie  
anaydow ał  m ie js c a  k reakaw ani* ,  skoro, po?y- 
c j a  S enatu  co do peńsy i Senatorów n a  pe­
w nych opiera s ię  zasadach.

D elegow any  Sędzia P okoin  Mreroszew- 
ski zapytyw ał s ię  Marszałka-, d la  czego zro­
biona oszczędność z peńsy i 2eh Senatorów z 
ty tu łó w  p o d w ó jn y c h  posad, do 3go także  Se­
n a to ra  w tern sam em  położeniu. bedycego ro- 
zc ipgniętę n ie  iest.

M arsza łek  ośw radczv ł , źe k reskow anie ,  
dla brakcu-iaicyatywy w ty m  przedm iocie  na­
stąp ić  jliernoźc.

Delegow any  Sędzia P okoiu  Mieroszew- 
ski dom agał Się odpowiedzi n a  zapytanie Drzez 
siebie uczyn ione .

M arsza łek  S e j m u - o z n a j m i ł , źe Senaf
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ż a d n e m u  Senato row i n iep roponow ał zm niey-  
szenia .

D e le g o w an y  z A kadem ii  C za jkow sk i w 
w y p u sz c z e n iu  3go S e n a t o r a ,  uw aż a ł  n iezą-  
chow anie  w zg lędn ie  wszystkich iednakowey 
spraw ied liw ośc i  , lubo z drugiey  s trony  u -  
m ieszczen ie  to źadnegoby n iem og to  m ie ć  
sk u tk u .

D elegow any  Sędzia P okoju  Mi ero szewski 
u je  b y ł  w te m  p rze k o n an iu ,  ażeby zastoso­
w a n ie  3 Senatora  do tey oszczędności) iak 
D e le g o w an y  z A kadem ii  C za jkow sk i  tw ie r ­
d z i  , n ie  m ia ło  m ie ć  żądnego sku tku .

M arsza łek  zapy tyw ał sięK om m issy i S k a r  
l o w e y c z y l i  od opinii syyey oas tępuie,

C z ło n e k  K om m issyi Skarbow ey L ib ro -  
w ski w dodatku  do m otyw ów  Kommissyi S kar­
bowey p rz e d s ta w ia ł ,  że Kommissyia co do 
P .  Sołtykow icza m ia ła  na  uw adze pozostanie 
się  tegoż przy kw ocie złp, 1800 za zasługi 
w y z n a cz o n e j ' ,  w zg lędn ie  zaś P .  Roduszyń- 
skiego , źe p ą  mocy Reskryp tu  Kommissyi 
O r g a n iz a c y j n e j ,  p ik t  fbyóch p e n s j i  pobjer 
r ac  n je  może,

D elegow any z A kadem ii Czaykowski po­
w tó rz y ł  przez siebie czynione uwagi , że 

4 tvchodzgcy dp Senatu  Profesśor przez Zastęp- 
i cę swego tosta ie  Protessorem  , ą oszczędność 

idzie de Kassy Akadernickjey,
M arsza łek  S eym u  przedstaw ia ł  f źe po- 

zycyia g  n jebeyrnuie  an * A kaóem jkpw  , an i  
iD uchow nych  tylko 12 S ena to rów , do zm n iey .  

(s ie n ią  k tó ry m  pensyi gdy in icyat j  wy Sena- 
p i e n t a , do k re sk o w a n ia , bez pbrazy Kon- 

Itytucyi p rzystgp ićby  p ip  można,
P e le g o w a n y  Sędzią Pokoip!  L ibrowski 

!ął p b ia śn ie p ia , ęzyji pierwszy Budżet iest 
jbow igzu igcym  łu b  nie .

D elegow any  z A kadem ii Czaykowski w 
odpowiedzi o ś w ia d c z y ł , źe w zględem  mocy 
obowigzuigcey I  B udżetu  źadney  p ie m a s t

wgtpli wolej , bo to iest w olę  M onarchów 
D elegow any  Sędzia Pokoiu Librowski 

odpowiedzią powyższg zaspokojonym został.
Assesor S eym u  Soczyński w nosił , ażeby 

poprzednio cały T y tu ł  o d c z y ta ć , a późniey 
w etować.

M arsza łek  o z n a y m i ł , że n iedopuśc: kre­
skow ania  z powodp pozycyi 2 ,  d.o k tórey 
n jem a in ięyatyw y S e n a tu ,  gdyźby to by ło  u-  
b bźen ie ip  praw u,

R eprezen tan t  C zern ińsk i o z n a y m ił  , źc 
natenczas będzie -ubliżenie n o w em u  p raw u  
A k a d e m ic k iem u ,  k tóre  dwóch pensyi pobie­
rać zabrania,

M arsza łek  o b ia ś n ia ł ,  źe w pozycyi g 
rzecz joczy się o Senato rach  n ie  o Akademi* 
kacb j

D elegow any  z A kadem ii Czaykow ski 
p rze k ład a ł  Izbie P rawodaw czey , źe dopusz­
czenie  zm nieyszenjk  pensyi Senatorów  , k t ó ­
rych połowa iest od Jzby o b ra n a ,  sp rzec i­
w iałoby się wszelkim  zasadom spraw ied liw o­
ści i porządku ,

N astępp ię  prezyduigey  W Kommissyi 
Skarbowey nrzystgpił do odczytania resztuig- 
cych pozycyi,  między k tó rem i gdy s  pozy­
cyi 19 pensyia posługacza przy 3 ió rze  R achu ­
ba  przez Sepat  w kwocie złp. 400 pro iek io-  
yyana , prze? Kouirnissyig S e y m o w o -S k a rb o -  
jyg zupę łp ie  u ę b y b m f  z o s ta ła , z powodów 
tych  sam ych  , iakię były w u w agach  la t  po­
przedzających t e 0!  b a r d z i e j ,  źe w r. 1825jS 
posada ta  n ie  by ła  p ro p o n o w ą n g , M arszałek  
S eym u przedstaw ia ł Izb ie  potrzebę u t r z y m a ­
n ia  t e y  posady , be? k tórey Rióro R a ch u b y  
dla sarneo°  u t rzy m an ia  porzgdlut i  czystości 
ptieyść się n ie .n m ź e ,

Asseso- S ey m u  Soczyński C. K. Skarbo­
wey usprawiedlivYiaigc tę  pozycyig oświad­
czy ł , iż Kommissyia m ia ła  na  uw adze , źe 
gch ppsługaczów przy W y d z ia łac h  S enatu  bę*
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dęcych  ,  z  k tó ry ch  i eden ćotpd w Biórze Ra­
ch u b y  używ any  bywa , z pom ocą  będącego 
ta m ż e  m i l i c j a n t a ,  c z y s to ś ć  w kancel la ry i  Bió- 
r a  R a ch u n k ó w  ega u t r z y m a ć  m o g f .

D elegow any  z A kadem ii C za jkow sk i  
w nosił  za p rzychy len iem  się  do przedstawie­
n ia  M arsza łka  ,  skoro tego w ym aca  potrzeba.

M arsza łek  S e y m u  zapyty w ał się  I z b y , 
czy li  posada posługacza p rzy  Biórze R achuby  
j ia  Budżecie pozostać m a .

R e p re z e n ta n t  Rudow ski w n o s i ł ,  ażeby 
I z b a  Budżet ty tu ła m i  decydowała.

R e p re z e n ta n t  Kadłufoowski o św ia d c z y ł ,  
Że n a  p rzesz łem  Posiedzeniu  d e c y z j i  a przez 
pozycy ie  p rzy ię ta  była .

Jacek  Ksąźarski ,  
S ekretarz  S e jm o w y .

Z  W a rsza w y  rf. 15 lu /e g o .

C Ł O S
J O .  X i ę c i a  M i n i s t r a  P r z v c h o d 6 vv i  S k a r b u ,  

N a  P o sied zen iu  z e b ra n ia  K o m ite tó w , 
w d. Igo  L u tego  1827 r. m ia n y .

Szanowne Zgromadzenie /
Z  dopełn ionego  tu  sprawozdania D y re ­

k c j i  G łó w n e j  o usku teczn ionych  przez m ą  w 
U płynionern  pó łroczu  działaniach , w idziem y 
Jak szczęśliwe są owoce S towarzyszenia Kre- 
d y to  wego Z ie m s k ie g o , k tóre  co dz ień  bar­
d z i e j  uspraw ied liw ia ją  ła skaw ą  o dobro n a ­
sze troskliw ość T ego  Króla , k tó rem u  przy 
ty lu  in n y c h ,  i to także  w in n i  jesteśm y do­
b ro d z ie js tw o .

P om iędzy  w ażnem i przez T e g o  wspa­
n ia łeg o  M o n a rc h ę  Polsce n a d a n e m i In s ty tu -  
c y i a m i , n iepoślednie  zaiste t rz y m a  m ieysce 
T ow arzystw o  Kredytow e Z ie m sk ie ,  iako prze­
zn aczone  do pow rócenia z czasem własności 
g ru n to w y c h  do szczęśliwszego s ta n u ,  i do o- 
Źywienia w k ra iu  k re d y tu ,  tego praw dziw e­
go wszelkiey pom yślności źródła .

G d y b y ,  zw ażaiąe  na  okoliczności nas ta .  
n i  u Ins ty  t u c j i  tey  towarzyszące ,  n ie  t r ze b a  
b y ło  go ić  ran y  d a w n e ,  k ilkudziesię t le tn ig  
p raw ie  w o jn ę  zadane}  gdyby urzędzen ie  iey 
n i e  by ły  poprzedziły  przepisy m o ra to ry y n e j  
gdyby  nakon iec  n ie  t rze b a  by ło  w dać  się  w 
pośrednic tw o m iędzy rów nie  zubożonych W ie­
rzyc ie la  i D ł u ż n i k a , d la  us tanow ien ia  bez­
stronnej-  zobopólnych ofiar ró w n o w a g i ,  I n -  
s ty tucy ia  sa m a  m o g ła  b y ła  in n e  w cale  m ie ć  
zasady . U lega i go a to l i  n iezbędney  k o n ie ­
c z n o śc i ,  potraf iła  o n a  wszelako ile foydź m o­
g ło  nay lep iey  walczące z sobą pogodzić stro­
n y  ., i  pom im o  o g ro m u  d ł u g ó w , dwie trze­
cie części wartości D ó b r  Z iem sk ich  przewyż­
szających ,  po traf i ła  ta k  w ie lk iem u  w ydołać  
z ł e m u  in n y c h  n i e  wzywaiąc sprzym ierzyń-  
c ó w ,  iak  ty lko  czas i  zaufanie .

T y m  iedyn ie  sp o so b e m , m ożna  było  U - 

sunąć szkód]iwę dla w szystkich  n iew yp ła -  
t n o ś ć , i  odda l ić  z p rzed  sieni sądowych 
m nóstw o  spraw bez c e lu  , korzyści wiedzio­
ny ch .

VV c iągu  rozlicznych  T ow arzys tw a  dzia­
ł a ń  , zdarzy s ę  z a p e w n e ,  iż w łaściciel zie­
m i ,  nad  istotny w alor  zad łu ź o n ey ,  ustąp ić  z 
n iey  będzie zm uszony}  zdarzy się, iż nadzie­
ja  n ie iednego  z d łużn ików  istotę  po łożenia  
swoiego dok ła d n ie  n ie o c e n ia ią c y c h , zaw ie­
dziony  zostanie } 2darzy się n a k o n ie c , z» 
w ie lu  w ierzycie li  uy ray  k o r z y ś c i , których, 
w cale n ie  p rzew idyw ali :  wszystko to zdarzyć 
s ię  będz ie m ogło  , bo ta k a  iest koley wszel­
k iey  now ey In s ty tucy i.  Każdy ią  tylko c 
tey s trony  uw aża  , k tó ra  ze szczególnem i 
c hw ilow em  iego po łożen iem  nayw ięcey  zda- 
ie  m u  się m ie ć  styczności.

D o  P raw odaw ców  n a l e ż y , wszystkie iń -  
Słytucyi cele , i środki bys trem  p rzey rzeć  o- 
feiem , i  w sze lk ie  iey  w cześnie w yrachow ać 
w y p ad k i;  czas zaś w szystk iem u w łaściw ą na-



dafpc c e c h ę , zasady i zam iary  wieńczy i u -  
sp raw ied liw ia .  «

Skutki naszego Tow arzystwa , dotąd są’ 
n a d e r  p om yślne .  Z e  wszystkich W ojew ództw  
O byw ate le  r pośpieszyli przystąpić do T o w a ­
rzystw a .  Ledwo od zawiązania się iego pó ł '  
r o k u  u p ły n ę ło  , a iuż ogół żądanych k ap i ta ­
łów  nie- licząc Rządu  do stu m iliionów  do­
chodzi. Już  p raw ie  pięćdziesiąt mi liioriów 
L istów  Zastaw nych  w obieg istotnie puszczo­
n y ch  óźyw iłu  cyrkulaeyią ',  u ła tw iło '  tlinowy, 
i bez zniżenia waloru; ziemi od łuźoney  , u -  
m o rzy ło  długi' w za iem ne1: W p ły w  Opłat T o ­
w arzystw u należnych  u sk u te cz n i ł  się p raw ie  
w  zupełności , a spodziewać się m ożna  , że' 
m a ła  zaległość weydzie ' c a ła  do Kass T o w a­
rzystwa bez- użycia Środków' znng la ią r .ych ,—  
Chociażby iednak ta ii n ie  w p ły n ę ła1, w iado­
m o  W a m  iest Szanow ni M ężow ie ,  że pom i­
m o  tego , w ypłaty  przez T ow arzystw o u sk u ­
te cz n ić  się p o w in n e ,  naydoskońaiey  sp zape­
wnione. Kurs Listów Z as taw nych  iest pó-  
m y ś ln y  , bo się m iędzy 76  i 77 u trzym uie  , 
zabezpiecza go od wszelkłegó Szkodliwego 
m ż e n i a , pomoc, k tórey ISFayiaśńieyszy szczę­

ś l iw ie 'n a m ;  panuipcy M-oUarcha ciągle T o w a ­
rzy s tw u  u d z ie la ,  a k tórey  Ins ty tucy ia  nasza  
w kró tce  po trzebow ać nie będzie. —  P rzy ­
czyniły  s ię - do ty c h  skutków czynności D y -  
rekcyi' G łó w n e y , k tórey  m iło  iest oddać n a­
le ż n ą  spraw iedliw ość. Noszą One n iezaprze­
czoną- cechę  gorliwego', bezstronnego i1 p a ­
ln eg o  d z i a ł a n i a ,. jakiego' tatri tylkó z p e ­
wnością spodziewać się m o ż n a , gdzie ńay- 
sz lachetńieysze m iłości1 dobra publićzriegó' tr- 
czucie , ie d y n ą  iest m ózolney pracy pobud­
k ą ,  i liadgiodp. > - .

Od W as 'tó’ tóraz SzdnóWńr Kóinite th  
Tow arzystw a Ć złóńków ie,  zależeć będzie ńa-  
dan ie  ostatećzhey osl^gńięty tó  śKutkóht fęż 
koyuii.  'W y w y żśz eń i  nad  wszystkie W T o ­

w arzystwie adm in is t ru jące  W ładze , diohye'&■* 
g b łu  iednym  będzie Waszym zamiarem.- ILta 
tego  Ogółu, dla Ustalenia Kredytu; Tow arzy­
stw a , i znaków,, bezstronna spraw iedliw ość 
k ie row ać  będzie waszem i W yrokam i ,, w roz­
strzygan iu  skarg do Was- Zanoszonych-

P ra w e  zawsze' prawo,, i  mc' lak prawo 
ciągle przez Wit# p rzem aw iać  będzie , , ;V iak  
z  iedney s tro n y ,  bapźyć n ie  owrieszliacie, a -  
żeby W ładze Towarzystwa' ściśle . obówiązko W 
swoich' dopełn ia ły  , tak- t  órUgiey struny g łu ­
c h ą  będzie bezstronność Wasza', na ża le  
ty c h  , k tó rych  opieszałość na- sk u tk i  p raw n n  
Uarazi.

T a k  prowadzone' stowarz'vszeiiia' sprawy*', 
doydp Zapetyńe' do' Zamierzonego Celłr, zw ła­
szcza gdy im ; W ie low ładna  towarzyszy opie­
k a ,  T ego  Króla,- k tóry od naypieTwszey Chwi­
li w stąpienia ńa T r o n  Polsk i , nte' prZesiale 
dowodzić,'- ialt wielW pragnie,- ażeby Iristytn- 
ć y i e , k tóre  zdaniem  Jego tło szczęścia n a ­
szego' są potrzebne,- skutecznie rozw in ię te  ,. i  
u g ru n to w a n e  zostały.

G  Ł  O  §
P kE^ISA DYREKĆYr G łóWney  ,,

Ń a  P osiedzen iu  zebrania Komitetów 
l y  d n iu  l'gó Lutego  1827 roku  rniam j:

JO. Ń iążę M inistrze  Przychodów  i Skar­
b u ,  ŚzańóWny K om itecie  Tow arzystw a Kre­
dytowego Ziemskiego', i’ W y Szanow ni Oby­
w ate le  W ZaStępStwłe K óm ite tu  właścicieli 
lLiStóW Z astaw nych  , ńa  posiedzenie dziśrey- 
sze za p ro sze n i!

W dojrełn ieniu  przepisu ' Art; 136 P ra­
wa Seymowógf) na dhiu' 13 Czerwca' 1825' r. 
ó' ustanowieniu- ' TówdfżyśtWa' KredytoWegei 
Z iem sk iegó  W Królestwie Poisk iem  zapadłe-  
gó , pó r aź  pierwszy D yrekćy ia  G łów na przy­
s tąp ić  tóa do zdania sprąWy i e  wszystkich 
czynności Swoich; Z dan ie  to sprawy ię ra



sa m e m  ; i i  iest p ie rw s i® , iż obeym uie  Epo- 
Ire . 'czasu, dłuższą nad in®e n a s tę p n e ,  nieco 
©bsBernieyszem bydż  musi.  W przód  iednak- 
ż e  , n iż  do odczytan ia  tegoż zdania sprawy 
j i r z y s tąp iem y , odświeżyć nam  należy pam ięć  
w y p a d k ó w ,  u s ta n o w ien ie /p raw a  tego poprze- 
tłzaiących , gdyż te stan ówczasowego pało- 
i e n i a  właericrełi D óbr  Z iem sk ich  , oraz po- 
ir.zebę spiesznego przyiścia im  w pom oc wy­
s ław ia jąc ,  dadzą sposobność tern dokładniey-  
s z e g s  o c e n ie n ia , czyli D yrekcyie  T o w a rz y ­
s t w a ,  woli P rawodawcy , we wszystkiem za­
dość  uczy n ic  zdołały.

Zrodzeni na  tey z i e m i , będąc naoczne- 
*ni świadkami zdarzeń zaszłych , znam y do- 
T t ła d n ie ,  iż ogrom długów D obra  Z iem skie  
ciężących-., pow stał w nąyznacznieyszey swey 
części z  pośw ięceń ,  k tórych  potrzeba w y m a ­
g a ła  k ra iu  , oraz ze skutków woien , iakie 
nas tąp i ły .  Ogrom tych  d ługów  iuź w roku 

"1805 tak b y ł  znacznym  , iż obywatele  yv tey 
części k ra iu  , która pod R ządem  P ru sk im  zo­

s taw ała  ,  prośby swe w ówczas iuź  o zapro­
w adzenie sys tem atu  Kredytowego , tem uż  
Rządowi p rze k ład a l i ;  nastąpione po roku  1805 
zdarzen ia  , w ym agając  znowu, od właścicieli 
Bierni ca łkow itego  poświęcenia się .sprawie 
p u b l ic z n e y ,  o znaczną n ad e r  ilość też długi 
z w ię k s z y ły ;  tak  da lec e ,  iż gdy w roku  1818 
xv moc U chw ały  S eym ow ey , w dn iu  26 tym  
K w ietn ia  tegoż roku  zapadłej- ,  m o r a to r iu m ,

■2 dn iem  1 Stycznia 1821 r. koniec  swóy 
w z ią ć  i n i a ł o ,  iz b a  Poselska zaniosła prośbę 
Ho Nayiainieyszego P a n a , aby w mądrości 
swey raczy ł o bm yśl ić  środki podające zadłużo­
n y m  właścicielom D ó b r  sposobność uiszczenia 
się swym w ierzycie lom ;gdyż  po zniesieniu m o­
r a to r iu m ,  Oby watele ci n iebędą w stanie o- 
p łacen ia  długów s w y c h ; a tępa sam em  n ie  
potralią u m k n ą ć  strat i zn iszc ze ń ,  na  iakie
przez n ieopłacenie tychże p ługów  wystawie- 
f ii  będę.

Nayiaśnieys.zy W iek o p o m n e j  - pamięci 
Cesarz i Król Polski , u s ta len iem  szczęścia 
n o w y ch  swych poddanych , ciągle zaięty , vy 
zam iarze usunięoia naprzód wszelkich  zawad, 
iakie wówczas zaprowadzeniu  Insty tucyi Kre­
dy tow ej’ na przeszkodzie stały , polecił  w  
^ym że  ieszcze r o k u ,  wyznaczonym  przez sie­
b i e  pe łnom ocn ikom  , do układów  z Prussą- 
rp i  , ' a b y  obok za ła tw ien ia  ob rachunków  m ię ­
dzy Rządem , a Rządem  będących , stosunki 
rów nież  między, obyw atelam i obu kraióytr , 
we względzie wierzytelnościów zachodzące , 
u ło ż y ć  starali się , zwłaszcza , iż uzyskane 
Konw encyią  z dnia 30 M arca 1815 r .  u lg i  
dla d łużn ików  tu teyszo-kraiow ych , we wzglę­
dzie wierzycieli P rusk ich  powodem  były , i i  
nazwaiern  w  Art: 6 teyże K onw enc j i  , da-  
n e m  zostało Rządowi P rusk iem u  znpewnie- 
m i e , źe żadne dalsze ulgi udzie lonem i na  
przyszłość D łu żn ik o m  tuteyszo - k ra io w y m  , 
we względzie wierzycieli P ru sk ich  n ie  będą.

Po u sun ięc iu  powyższey przeszkody , 
iak  osnowa p ro tokó łu  z dnia 22 Maia 1819 
r o k u ,  do Konwencyi Berl ińskiey  załączona 
w y k a z u ie , p ro jek t c u tw orzen iu  Tow arzy­
stwa Kredytowego Ziem skiego  u ło ż o n y m  zo­
sta ł , a  po rozbiorze go tak  przez  D epu ta -  
cyią z pomiędzy C złonków  obu  Izb przez 
Nayiaśnieyszego P an a  w y b r a n ą , iakc też 
przez  R adę  S t a n u , i po zasiągnieniu zdania 
R ad  W ojew ódzkich , z polecenia hfayiaśniey- 
szego P a n a ,  p ro iek t  te n  w nies ionym  do Izb 
S e jm o w y c h  i w P raw o  z a m ie n io n y m  został. 

W yjaśn ien ia  , iakie przy rozb ieran iu  te ­
goż P r a w a , pok ładane  były  , wykazy w ały  
ilość d ługów  z sześciu W c ie w ó d z tw , w  k tó ­
rych  hypotelta  w ówczas iuź u regg low apą  by­
ła  , z e b ranych  , w S im r n ie  5 l 7 , P l  1,071 zł: 
PoL —  D łu g i  te  co do nom ir ta lney  ilości 
r z e t e l n e , m ożna było  , w ztjaczney nader  
c ję ś c i ,  za idea lne  <Jla tego u w a ż a ć , fź zbyt
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często ie d n a  ,  i taż sarna osoba b y ła  d łu ż n i­
k ie m  ,, w s  względzie S m n m  na  D obrach  iey 
za ingrosow anych  ,  as za razem  W ierzyc ie lem , 
tve względzie su m m  n a  D obrach  in n y c h  w ła­
ścicieli zap isanych ;  po zniesien iu  za te m  m o -  
ł a t o r i u m » ogvom proeessów w za jem nych ,  za­
g raż a ł  zn iszczeniem  ty lo l icznym  fam il i io m  , 
gdyż  n iedosta tek  gotow izny w  k ra iu  n ie  do­
zw a la ł  ścijjgnienia należności ,  i  za spoko ie- 
Bra n ie m i  w ła s n y c h  długi)w ; w  ta k ie m  za» 
p o łożen iu  ,  ci śn iony  W łaści ci e l  z iem i p ro -  
cessa-mi otl sw ych  W ierzycie l i  c isnąc by n a ­
zw ałem  łiyjf p rzym uszony  d łużn ików  swoich,, 
chociaż bez pew ńey  nadz ie i  pomyśl n e g o s k u t -  
ku., —  N iedosta tkow i te m u  zaradziwszy P ra ­
wodawca ,  u s tanow ien iem  Tow arzystw a Kre­
dytowego Ziemskiego, n a d a ł  te rn  sam em  w ła­
śc ic ie lom  D óbr  Z ie m sk ic h  m ożność  zaspoko­
je n ia  d ługów  swych ;  lecz  obok  tego- zak re ­
ś l i ł  za razem  zw ło k ę  czasu do opłaty ow-ych- 
i e  do d n ia  12 Czerw ca 1826 r o k u .  D y re k -  
cyie za tem  T o w a r z y s tw a , w ykonyw anie  toż  
P ra w o  ,  m ia ły  t e r m in  t e n  n a  o ięg łey  u w a -  
ś tz e ; przeniknione- zaś będgc , z i e d n e y  s tro -  
By ,  ważnością p rzedm iotu , ,  w ygo tow an ia  n a  
t e rm in  ten  za ż ą d a n e j  i lości L is tów  zastaw­
n y c h  p rzez  W ła ś c ic i e l i ,  k tó rzy  przep isów  
tegoż P ra w a  d o p e ł n i l i ,  w idz ia ły  z: d ru g iey  
S t ro n y ,  iż  k ró tk o ść  czasu  kilftom iesięczne- 
S ° ! ty lko  od  ich zaw iązania  s i ę ,  do w zm ian ­
kow anego  wy i e y  t e r m i n u ,  n ie p rz e ła m a a e  
praw ie  „ s taw ia ła  irn przeszkody ; —  L ec z  
D y re k c y ie  z ło żo n e  będąc z O b y w a te l i ,  wy­
b o re m  i  zaufaniem! współziomków- sw ych  za­
szcz y co n y ch ,  n ie  d a ły  s ię  żadnego  rodzaiii 
p rz  s z k o d a m i ,  n a  m o m e n t  n a w e t  w strzym ać.

P rzeds taw ić ’ się- maigce- zdan ie  spraw y 
wykaiziiigc w sze lk ie  czynnośc i  D y re k c j i  u -  
dowodni za razem  ,  iak znacznę  i lość  Listów 
Z as taw n y ch  W łaściciele  D óbr  Z ie m s k ic h , 
is to tn ie  uzyskali i  lecz ia k ie  s k n tk i ,  obieg 
listów ty c h  w oczyszczeniu D óbr  Ziemskich,;

z d ługów  p o w y że j  w zm iankow anych  spra  
w i ł , w  nas tępnym  dopiero  c z a s ie , w ykaza-  
n e m  zostać będzie- mogło  ; te ra z  b o w ie m ,  
D y re k c y ia ,  nawałem) prac zaięta ,  całg dg- 
żność  s w g , na  to- sz czegó ln ie j  z w r ó c i ł a ,  
aby pom oc  iakg W łaśc ic ie le  D óbr  Z ie m sk ic h  
z dobroczynnych  rozrzfidzeń Prawodaw cy ,  u -  
zy9kać m o g l i ,  pomimo- w szelkich  przeszkód  
i  t rudnośc i  ,  rzeczywiście ich  doszła.

W e z w a n y m  będpc z Woli N ay iaśn iey -  
szego P a n a '  do  zaszczytnego u rzędowania  ,  
k tó r e  pias-t u ig ,  świadkiem.- naocznym  b y łen ł  
ty c h  poświęceń się i prac ,  k tó rym  się ej£ 
z g rona  S tow arzyszonych  w ybran i  O byw ate­
le  ,  t a k  w  D y r e k c j i  G łów ney  , iako t e ż  Shcze* 
gó łow ych zasiadaięcy ,  oddawali. —  D 0- W a s  
n a l e ż y ,  zeb ran i  w Komitetach^ O byw ate le  ,  
pod P iezydency ią  JO .  X jęcia M in is tra  P r z e ­
chodów i  S karbu-,  o c e n i ć ,  p o  wysłuchanior 
zdan ia  s p ra w y ,  czyli t e ż  prace i  u s i ło w a n ia  
zam ierzonego  dopię ły celu.

K u rs  L ist<3 w Z a s ta w n y c h  
Tocirarzysfiirn Kreifytowpyo Ziemskipgec.

2 a  Sto- z ło ty ch  w  L istach  Z as taw nych  
bez I g o  K uponu .

Przedargcy' źgdaig  z ł :  TT gr. 15 .
Kupui-jiey ofiaruift —  7 7  —  15.
Is to tn ie  tak  p rzedano .
W  W arszawie d. 15 L utego  18 2 7  r .

F .  H .  Schabet S .  G. K, W .

N iedaw no  do pew nego  dom u  w  naszej" 
stolicy przyszła wbega- stara niewiasta , pro* 
szęe o wsparcie : —  “ Czem u n ie  p racu iesz?  
za w o ła ł  niegrzeczny służęcy w przedpokoiu .—  
“'O 1 m n ie  n ie  idzie (o d p o w ie  staruszka-) a le
0 m a t k ę —  afboż ieszcze rnasz m a t k ę ? —* 
“ m atka  i.uż u m a r ł a ,  Tęcz została- iey m a tk a ,  
m.aifca teraz la t  1 0 9 ,  biedaczka d ręczona  
choroby i, n iedosta tk iem . —  Lokay sk ru ­
szy ł  s i ę ,  poszedł p rzekonać  się i  is to tn ię  z n a ­
la z ł  F ranciszkę  M odeckę w- tak im  s ta n ie ,  o>
1 a k im  doniosła) iey  wnuczka, maijca lat bli* 
sko 60.
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O B S E R W A C Y IŁ  M E T E O R O L O G I C Z N E .  V 
B a ro m etr  d la  lepszego porów nan ia  zredukow any  n a  O 6 R a u m ira ,

S i t e k
godzrina

Thenn: 
B a r o m e t r  czyl i  

z rirdulu r*a atopizi-m 
O s  a.  i c i e p ł a

Higroł
m e t r

W i a t r Stan Atmosf: El W A G E.

Łu ty cali- lin: s topnia Stap:
god: 7 27 5, 752 —  i9 .0 80 W scnodn i  słabv Pogoda z C h m u r;

12' „  4, 793  —  6 . 3 74 Połud.' W s: słaby P o c h m u rn o
20 .  3 4, 138 —  5 .  2 63 . n  tt Pogoda

9 „  3, 000 —  7. 4 78 ry » P o c h m u r n o

7 27 2, 407 —  7. 5 8 3 Połud: Ws: słaby P ochm urno
2 1 .  12 „  2, 158 f  1, 1 68 Słońce z C h m u r;

3 „  1, 849 —  1. 6' 66 ry fi 
„

ir
9 „  0, 873 —  6 .  1 8 2 Pogoda z C h m u r;

7 26 11, 770 ' —I 7. 0' 84 W schodni sJa-by P o c h m u rn o
22 .  12 „  11, 273 ■ f  2. 4 7 2  i u  n »> Ś nieg .

3 „  11, 137 —  2 . 3 76  j
9  . ,r  11, 578 —  0 . 8 86  i Z achodni średni > >* Ś n ieg .
7 27 1,- 820 —  4 . 0 81 Zachodni średn i { P o c h m u rn o

as. 12 „  3, 288 —  i .  7 6^ Połud: W s: m ocny i S łońce z GhmUr: Śnieg.
3 „  3, 329 —  i .  5 67 » fi
2  i 3„ 697 —  5. 1 75 Zachodn i ś r e d n i  ]

‘t
Pogoda z C h m u r :  1 

j ,  S t e c z k o w s k i t  Zast; A .  O .

Z  M adrytu , rl. 2 Lctegov

P rz y b y ł  tu  nowy Poseł Saski f  H r .  P b "  
*en , i  swoim orszakiem .

Posełj Angielski * P. Lamb» oifglo tu

leszcze b a w i ,  rów n ie  lak  J e n e ra ł  Saarsf ie ld ,  
k tó ry  iak s ły c h a ć ,  riie chce naczelnego' natł 
woyskietń' nagraniczrtęml obiato dow'oJzt.va 
dophl i znaydow ae się przy nim bgdjj J e n e ­
ra ło w i*  Sejt t i  i  R odiL
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D n ia  28 x .  m .  p rzyby ło  tu  3 nadzw y- 
ozay.nyck gońców do M in is tra  w o je n n e g o , 
ie d en  * G a l i c y i ., a dw óch z  E s tran jadury .  
Z  p rzyw iez ionych  przez n ic h  p ism  zrobiono 
przeciw  zwyczaiowi t a . a m n i c ę ; zgadu ię  je ­
d n a k ,  i i  dowodzący w G alicyi J e p e ra ł  E g u  ją 
pi ze o zanoszących  się w okolicach F g r r o lu , 
K o ru n y ,  S an  Jago  i  Vigo w ielkich zaburze­
n ia c h  z s trony  K cns ty tucy ion is tów , jeżeli 
dosta teczne  osady n ie  będę do tych  miast 
posłane .  W iad o m o ,  jź duch liberalny  w ię- 
cey  u trzyrnuie  s ię  w G alicy i od r o k u  1823 
n iżeli  w  in n y c h  p rp w in c j iaeh ,

P ,  p a lo m a r d e  cięgle iest jeszcze M in i­
s t rem  łask  ’ sprawiedliwości,  J e n e ra ł  kapi­
tan  San  Juan  i E guia  u trzy m u ię  s ę  zawsze 
jeszcze , p a  swoich urzędach , J e n e ra ł  Jharyoial 
sp raw uie  także cięgle swóy urzęd je n e ra ła  
in spek to ra  o c h o in k o w ,  Oddano na pozor ( jak 
D z ie n n ik  Paryzki konsty tucy ionasta  p i s z e )  
dpw oaęę tw iefdzy  ę iu d a d  R o d r ig o , D on  Be- 
c e g a , pod Sf4 w o j s k o w y , iż pow stańcom  
P o r tu g a lsk im  pod Silyeirę  wydaj: fj działy lecz 
p e w n e m i je s te śm y , iz bęc! d e  za n iew innego  
u znany .  M in is te r  sprawiedliwości zalecił  I n ­
tenden tow i policyi w G alicyi ażeby uw ięz ie  
k az a ł  wszystkie członki t a jn y c h  towarzystw , 
k tó re  stósownie do w yroku  J, K. Mci nie wy­
zna ły  swych błędów  W ładzy  duchów ney. , 

Rządowa nasza G azeta  n ie  zawiera ża­
dn y ch  yyięcey doniesień  o kons tv tucyynem  
P ortuga lsk ie rp  yyoysknj iiow y  iey Redaktor  
Reinozo  m ia ł znow u zosfad oddalony , ponie­
w aż sędzono ,  iż przez „swoje don iesien ia  o- 
Śm iela ł zucnw ałośc  liberalistów,

O ddalony Je n e ra ł  kap itan  L onga  m ie­
szkać c a  przyszłość m a w S antonie  lub  Bur- 
gos de Osęka lu b  też w St. A n d e r  (w Austry i) ,  

M ów ię  o oczyszczeniu  korpusów ocho­
tn ików  w ca łe m  Królestwie j wszyscy nie po-, 
siadaięcy ż a d n e j  własności m a ię  byd-ź z m ę h

ndda lonem i i sk ładać  się  ty lko  bęrlę z  wła- 
ś c ic i e ló w , u rzędn ików  i rzem ieś ln ików  ; b ę ­
dzie to  n ie iako  gw ardy ia  n a ro d o w a ,  w któ­
r e j  ty lko  posjadaięcy w łasność lu b  oddalen i  
jod woyska officeraeii byd.ź mogę,

Z m a r ły  Biskup beguwii zostawił w *vvo- 
ich  ^zp ich le izac li  50,000 fanegów pszenicy  , 
jęczm ien ia  i innego  zboża z  p rzychodu  dzie­
sięcin, Zapas ten  bardzo p rzy d a y n y m  iest 
d la  woyska naszego w d a w n e j  Kastylii.

D rogi nasze zapełn ione sę rabusiam i.  
Gd woyny d o m o w e j  nic podobnego niesły- 
gzauo, Goniec A u s t r y ia c k i -o ćw ie rć  mi u ad  
stolicy b y ł  p rzez  nich" za trzym any , W Velez 
M alaga stracono k i lkunastu  w publiskieb 
w siach schw yconych  rewojucyionistów, 
A likaa te  d W alencyi p rze trzęsa ła  policyis. 
n iek tóre  domy.

D n ia  29 z, m .  P. Recacho w yda ł tu  roz« 
porzędzenie przecivv po tw arczem 1 i zdradziec­
k im  p ism o m ,  Które rozszerzane sę w Hiszpa­
n ii .  Tyczy się to  zapew ne wyszłego nieda­
wno w Anglii  paszkw ilu  przeciw Królowi 
F erdynandow i,

P o d łu g  lis tu  z C iudad-Rodrigo pow stań­
cy Portugalscy w ucieczce przez góry Beiry 
unosil i  działa r p rochow nice  na r a m io n a c h ,  
gdy tym czasem  ty lna  ich  straż uciera ła  się 
z w oyskiem  k o n s ty tucyynem . N a granicy 
Hiszpańskiey  dobrze p rz j i ę te m i  zostali j w 
Gallegos odbyła się naw e t  z powodu ich 
przybycia processyia. Poźnieyszy list z tegoż 
m iasta  m ie n i  s raw ę buntow ników  za zgiń 
bionę. T rżey  je n e ra ło w ie ,  m nóstwo JGęzy 
j Zakonników- p rzybyło  do tego m ias ta ,  gdy 
tym czasem  pozostał, w Portugalii  officerowie 
i żo łn ierze  , korzystaięc z ogłoszonego prze? 
baczenia poddali się Rzędowi konsty tucyyne-  
m n .  —- N a g ł e  osadzenie tw ie rd z  Elvas i  
C am po-M ajor  przez woyska A ngie lsk ie  p rzy­
pisane potrzeb ie  pozbycia icn  się z L izbony .
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Z  B tg o ta  d .  28 L istopada. p ie rw szym  Kongressie zdana  m a  bydź sp ra ­
wa o tern OTszjjstkiem , co z mocy 128 ar- 

D n ia  14 b. m. o  godzinie 10 % rana  e g -  t y k u łu  k o n s ty tu c j i  następiło. —  Sekretarz
baczy ła  znow u Bogota Oswpbodcę i Prezy- do spraw w ew n ę t rz n y ch  ogłosić ma i usku-
d e n ta  naszey Rzpltey  Boliwara.  I n t e n d e n t ,  leczn ic  n in ie jsz y  wyrok. D zia ło  się w Bo-
M u n icypa lność  i m nóstw u oby wateli wyszli go ta  dn ia  23 Listopada 1826 r .  z podpisem
a ź  do Fontiyon , i przyjęty by ł  z radościę w ła s n e j  m e y  ręk i i S ek re ta rza  sp raw  wewnę-
sii.e do op isan ia  iako posłaniec pokoiu. W  irznych .  ,,
pa łac u  przyjęli go V ice p rezy d e n t ,  M in is tro -  (W z m ian k o w a n y  w yżey 128 a r ty k u ł  k o n ­
w ie  i znakom itsi  obyw ate le .  N a  życzenia  s ty łucyi K olum biyskiey  nadaie P rezyden tow i 
*z< zęśliwego powrotu godnie odpow iedz ia ł  m o c  użycia nadzwymzaynych środków w  cza-
Boli war. W ieczo rem  d an y  by ł d la  m ego  s,e w ew nętrznych  z a b u rz e ń ,  powstań., zagra-
w span ia ły  obiad, D n i a ‘23 s taw ionem i p rzed  źa ięcych pow szechnem u bezpieczeństw u j p rze ­
m i ń  byli sprawuięcy inte.ressa różnych  naro -  -ciw n a g łe m u  napadowi n ie p rz y ja c ie lsk ie m u j
dów . Tegoż dnia wydal następujący wyrok.: lecz m oc ta  ograniczona ies t n a  czas po trze -

* Szym bn bo liw ar  , Oswobodca , i łrezy-  by .  )
d e n t  Kolum bii .  Zważy wszy u iespokoyny s ta n  ■ 1
R/.eczypospolitey od zayściów w W’e n e z u e l i ,  T E A T R  N A R O D O W Y
Z powodu różnych  zdań  o kształcie  rzędu , z
obaw y woyny d o m o w e y i  dla u ra to w a n ia  D zis  w N ie d z ie lę ,  d. 25 b. m . danę hę-
K olum bii  tak  od w e w n ę t r z n e j ,  iako też o:b- dz?e W ielka  nowa nigdy tu  p iew ys taw ioną
cey  w- yny  , tudz ież  dla usunięcia obawy ■Czarodziejska Opera przez P, T b e a u lo n  n i*
<vizględern nap a d u  wspólnego n ie p rz y ja c ie la ,  p isana ,  z m uzykę  sław nego Boieldieu w Sok
z w a ż y w sz y ,  iz większa część depar tam en tów  a k ta c h :  C ze rw o n y  K a p e lu s ik  ( ł e  Chaperon
ośw iadczyła  się za udz ie len iem  Prezydentow i rouge . /
B zp ltey  n ad z w y cz a jn e j’ władzy do  przywró- "
c e m a zgody i u trzy m an ia  m erozdzle lności Rze-  U W I A D O M I E N I E ,
czy pospoli te j  zważywszy n a k o n ie c ,  iż rada P. B a r t łom iey  Bosco, rodem  z T u r y n u ,  _
w ykonaw cza  o r z e k ł a ,  ź e  n is t ę p i ł  wypadek artys ta  rzadkiego r o d z a iu ,  znany  iuź  zasz-
«v 128 ar tyku le  konstytucyi przewidziany i czy tn ie  z G azet  H am burgsk ich  , L ip s k ic h ,
2 w oła ła  Kongres, który wkrótce m a  się  zg.ro- B e r l iń sk ic h ,  W a rsza w sk ich ,  P e tersburgsk ich ,
łn a d z ić  ; nad to  , ze w in ienem  odpowiedzieć n a  końcu  z Gazety Lwowskiey i innych  pism,
p o łożonem u  we m n ie  zaufan iu  u trzym ania  p rz y b y ł  tu  w tey chwili , i zamyśla w krótce
dotychczasowej’ k o n s ty t u c j i ,  dopoki N aród  o tw orzyć  swoie m echan iczno  -  f izyczne W y-
przez  swoich rep rezen tan tów  w sposobie u -  s taw ienia.  W iary  godne  iego św iadec tw a,
s taw am i p rzep isanym  n ie  w yrzekn ie  czyli m a w yborny  i kosztow ny iego Apparat kunsz tu ,
bydź z m ie n io n ę ,  przeto po s ta n o w iłe m : 1) O- iako też okoliczność,  że  m ia ł  zaszczyt w y ­
św ia d c z a m ,  iz oznaczone w. 128 a r ty k u le  kon- s taw iać  sw e Sztuki przed Królem Angielskim
s ty tucy i nadzw ycza jne  pe łnom ocn i tw o p rz y y -  w  H a n o w e rz e ,  przed Kró em P rusk im  w Berli- 
m u i ę ;  częścię dla zapewnienia wc-wnętrzney n ie  i w  Potsdam ie i przed ca łę  Rodzinę C s-
spokoynośc i , częścię dla zasłoniem a Rz,pltey sarskę  w P etersburgu  , zasługuięc na poshwa-
przeciw  bezpraw iom  i obcey woyme. 2) Pod- ł ę  W ysokich  tych  O s ó b ,  i n a w e t ,  źe był w
czas rnoiey m ebytnośc i w Bogota Vjceprezy- p o ch lebnym  sposobie do naypierwszych kom -
d e n t  W ład z y  w yk .naw czey  m a  takęź m oc w paniy  w stolicach rezydencyona lnych  miasta
ty c h  częścitch  Rzpltey , w k tó rych  ia iey w zyw any  i dobrze p r z y jm o w a n y ,  kaźg
sam  w ykonać  n ie  potrafię. 3 )  Konstytucyia się sp o dz iew ać ,  źe i tu  odpowie oczekiwa-
i  ustawy zostaię w swey mocy , wyięwszy n io m  naszem  i zrzędzi nayprzy iem nieysze
p rz y p a d k i ,  w  k tó rych  wypadałoby u żyć  po- zabawy wieczorne.
wyższey n ad z w y cz a jn e y  W ładzy .  4 ) Ń a n a y -  # W ielbiciel i zn a w c a  K u n sz tó w .

D O N I E S I E  N I A.
Pisarz  T ry b u n a łu  I .  In s ta n c j i  M . W . K rakow a i Jego O k rę g u ,  podaie w m yśl Art:

96 U stawy Rkek: do p u b l ic z n e j  w iadom ości,  iź ca ły  D w orek z O grodem  i-p rzy leg łośc ia in i
pod L. 26 na Piasku przy Krakowie w G m in ie  VII .  stoięcy w połowie do. P. A bla  G orgi 
n a l e ż ą c y ,  lecz podzie lonym  bydź n ie m o g ęc y ,  sp rzedanym  zostanie przez  p u b lic zn ę  Sędowji
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l icytacyią n a  żądanie P. W incen tego  K irc h n ia v e r ,  P. Piotra S te in k e l le r  kupców  i Obywa* 
watelów M„ W. K r - k a w a ,  i Staroz: Jonasa G e lw e rth  Wexl'arza , a to w drodze e x e k u c j i  
przeciw  tem uż P. Ablowi Gorgi na  satysfakcyią S u m m  n ż s tę p u ią c y c h :

«)  12,376 złp. 26 g r .  P a n u  Kirchm ayerowr.
fi), 2 ,605 —  20 —  Phnu S te inkelle row i.
r )  1,524 —  28 —  Staroz: G eldw erthowi z p rocentam i i k o sz tam i,  po ptn*

tracen iu  odzyskaney iuż  w  ogó le  s u m m y  11,281 zip. 8 g r .  re sz tu ia co -n a łe źą cy c y ch  się.
Cena pierwszego 'wywołania całego Dworki!  iest 8500 złp. w m onec ie1 srebrney .
W arunk i  l icytacvi u s ta n o w io n e  w y ro k ie m  T ry b u n a łu  I. Instancyi M .  W. K ra k o w a ,  

dnia 9go St\ eznia 1827 r. zapadłym  praw om ocnyin  ,, są n s tępu ące :
1) Maiący chęć  licytowania złoży 850 złp. w srebrze ty tu łem  vad'ii r które w raz ie  

n iedopełn ien ia  w arunków  u trac i  nowa na iegcr szkodę Mcyta-cyia- ogłoszony zostanie ; popie­
rający są wolni od rad li  składania'..

2) N abyw ca zapłaci koszta exekucy ine  po- w ręczen iu  sobie w y ro k u , ,  na  ręce popie­
rającego Adwokata.,

3) N abyw ca zapłaci podatki iakieby s ię  okazały zaległe do Skarbu.
4)' W iderkaufy  iiakieby się okazały  zostaną przy n ie ruchom ości z obowiązkiem  opła­

cania, procentu,.
5) N abyw ca po po trącen iu  w a d iu m ,  kosztów exekuc.yinyeh i podatków z a le g ły ch ,  r e -  

sztu iącą su m m ę  w.y.licytowaną aź do- skutków klassyfikacyi1 przy sobie za trzym a , k tórą  po 
n a s tą p io n e j  fealassyfikacyi W ierzyc ie lom  uży teczn ie  um ieszczonym  zr p rocen tem  od d n ia  
zalicytow.ania wypłaci. ,

6) Cena pierwszego w ywołania całey n ieruchom ości w ilości 8560 złpv us tanaw ia  się.
L icy tacy ią  tę popiera P .  W incen ty  Szpor Adw okat O. P. D .  z s trony exek wuiący eh

w ierzycie li ,  staw,aiący.,
Licy.tacyia odbvw ac się będzie w Sali Ancłyencyorralney T ry b u n a łu  I. Instancyi M . V?,. 

Krakowa pod Ł.. 106 w K ra k o w ie ,  od godziny 10 rano  w te rm in a c h ;
1. D nia  t  Mai a )
2. D n ia  fr Czerwca )  Roku- 1827.-
3'. D n ia  10 Lipca )

N a takową l icy tacy ią  wżywaią się ch ę ć  licytowania 'm a ż ą c y , a zarazem  w m yśl pra­
wa wzyw aią  się ws,:vscv W ierzyciele  .hypoteczni , wszystkie osoby prawa rzeczowe m ie ć  
m ogące  i wszyscy inieressowatii ,  ażeby pod' preklużyą- na p ierw szym  te rm in ie  l ic y ta c j i  
złożyli nu  A.udyencyi T r y b u n a łu  wszelkie- ty tu ły  swyck wierzytelności' z w yk az em  .p re te n ­
s j i  i u s tanow ien iem  A dw okata-  * Kitliczkoiwski r P. T.

W  Krakowie d'nia- 17  L u t e g o  1827 r.
Sędzia T r y b u n a ł u  L  Instancyi W o ln e g o ,  Ifiepo-1 egłego i ściśle N eu tra lnego  M  as tó  

Krakowa i. Jego Ofcięgn, KonmiissSrz -upadłe j massy B erła  K a c h a n e ,  zaw ł-dom ia  Jh t-  
b l iczność ,  iż-zacząwszy od  dhirt 1*4 Marc r. fr.. ®> godzinie 9tey  z r a n i  odbyw ać się będzie 
w g m a c h u  Sukiennic- licytacym publiczna ruchomości Berła K achane,.  iako to-:, s reb e r ,  biec 
ł iz n y ,  mebli czyli sprzętów drew nianych  zwierciadeł, i in n y c h .

W  Łrakow ie dhia 1'9 L utego  1827 roku. (podpisano)- Kokowski.-
W  żydowskim, mieście przy Krakowie- w huźn-icy starey sprzedaż- przez- licytacyią- od* 

Będzie s ię 'd n i  a 6 -M arca  r: b.. o godzinie 9tey rano w drodze exekucyi Sądowey kosztowno­
ś c i :  ku lczyków  dyi im ea tow ych  ,. rubinkowych- różnych , p i e r ś c i o n k ó w  d y inm entow ych , *- 
kam yczka  mi złotych , dy iam entów  , -katnyczKÓw enaelirowanych , zegarków  i i n n y c h ,  zaraa- 
za g o to w ą  zapłatę w m onecie  cou ran t , k tóre  można- wprzód zobaczyć w sklepie- w K aź- 
m ie r z ą  w dom u pod Ł. U5-. * S k o r c zy ń ik i  ,. Kom: S ą d . .

W 'K ra k o w ie  dnia 22 L utego  1827 r.
W  dniu  6ty-m Marca r.. b. 1827 i ć  o godżinie 9 tey  z- rana- w Krakowie w g m a c h u  S t»  

i i e n u i c  odbędzie się w dro-Ltę 'exek.ucyj Sądowey- licytacyią żatradowanych. ruchom ości. ,  ja­
ko t o : mebli różnych ,. kanap  krzese łek  z w ie rc ia d e ł ,. zegaru  , &c. &c.. Itgm tegoż dn a o> 
godzinie 2gicry po p o łu d n iu  w Krakowie na  Kaźm ierzn  w żydowskim, niieście pod L . 85 r  
sprzedanemu zostaną różne sprzęty  d om ow e,,  iako to ;  k o m o d y ,  kanapy  k r z e s e ł k a i .  p ie c  
żelazny. C h ę ć  licytowania- m ających  zaprasza się- z  gotowerni p ien iędzm i-

W  Krakowie dnia 2 J  L u tego  1827 r. H .  tśaiom uńiki , Kom; Sąd".


